ks. Wojciech Kućko - Płock

Katecheza V
Służebny i misyjny charakter Kościoła

 Boże wieczny i wszechmocny, Ty zbierasz to, co jest rozproszone, i czynisz z tego jedność. 

Spójrz z miłością na Kościół Twojego Syna. Panie, ożyw Twój Kościół tchnieniem Ducha Świętego. Ukaż nam Panie, jak bardzo nas miłujesz, a mocą Twojego Ducha zbliż do siebie chrześcijan rozłączonych. Niech Twój Kościół ukaże się jasno jako Twój znak wśród świata.
Jedenastu uczniów udało się do Galilei na górę, tak jak im Jezus polecił. Wtedy podszedł do nich i przemówił: „Dana Mi jest wszelka władza w niebie i na ziemi. Idźcie więc i nauczajcie wszystkie narody, udzielając im chrztu w imię Ojca i Syna i Ducha Świętego. Uczcie je zachowywać wszystko, co wam przykazałem. A oto Ja jestem z wami przez wszystkie dni, aż do skończenia świata”. Mt28,16-20. Kościół jest święty apostolski i powszechny. Obowiązek uczestnictwa w życiu Kościoła przynagla chrześcijan do postępowania jako świadkowie Ewangelii i do zobowiązań, które z niej wypływają. Świadectwo to polega na przekazywaniu wiary w słowach i czynach. 

Wszyscy wyznawcy Chrystusa są zobowiązani świadectwem słowa i przykładem życia ukazywać nowego człowieka. Męczeństwo jest najwyższym świadectwem złożonym prawdzie wiary. Oznacza ono świadectwo aż do śmierci. Soborowa Konstytucja o Kościele uczy: „W swej wewnętrznej rzeczywistości i w swej symbolicznej formie zewnętrznej Kościół jest w Chrystusie sakramentem zbawienia świata” Kościół nie jest wspólnotą założoną przez ludzi, ale można go zrozumieć jedynie w perspektywie samo udzielania się Boga w stworzeniu. Kościół rodzi się zatem z tajemnicy Trójcy Świętej, z misterium jedności i wybraństwa. Przez śmierć i zmartwychwstanie Chrystusa Kościół stał się Jego Ciałem, które jest w istnieniu dzięki sakramentom. Żyjemy i działamy w czasach bardzo niepewnych. Nowe trudności nie powinny jednak przesłonić podstawowej misji Kościoła, jaką jest służba człowiekowi w różnych wymiarach jego życia. W kontekście współczesnych kryzysów i czasu dyktatury relatywizmu sytuacja zmusza nas do przemyślenia na nowo naszej drogi, do przyjęcia nowych reguł i znalezienia nowych form zaangażowania. Kryzys staje się okazją do rozeznania sytuacji i czynienia nowych projektów. Każdy chrześcijanin poprzez sakramenty chrztu, bierzmowania i Eucharystii, otrzymuje szczególną misję bycia świadkiem Chrystusa, charyzmat posłannictwa i konieczność dawania świadectwa wiary. Obecnie obserwuje się ogromny kryzys w tym wymiarze, szczególnie w pokoleniu ludzi młodych, nierzadko zmanipulowanych - zniechęconych do istniejącego w sercu każdego człowieka pragnienia Boga. 
Współczesne środki masowego przekazu, kultura tymczasowości, liberalizm moralny i brak szacunku do autorytetów sprawiają, że dawanie świadectwa jest trudne. W historii Kościoła nie brakuje jednak przykładów różnych świadków wiary którzy z narażeniem życia potrafili dać świadectwo Prawdzie. 
Kościół jest widzialną społecznością, która wędruje w kierunku spełnienia na końcu czasów. W wymiarze ziemskiej egzystencji podejmuje współpracę z różnymi instytucjami i osobami, którym leży na sercu integralny rozwój osoby ludzkiej. Kościół czyni świat doskonałym i coraz bardziej przyjaznym człowiekowi. Potrzebujemy głębokiego przemyślenia niemoralnego dryfu społeczeństwa

na wszystkich poziomach. Odczytujemy je często jako naturalny proces zmian społecznych, a przecież stoją za nimi moralnie nieuporządkowane postawy ludzkie.
Chciałoby się w tym miejscu powiedzieć za św. Janem Pawłem II „Nie bójcie się - Otwórzcie drzwi Chrystusowi”.
Św. Janie Pawle II wstawiaj się za nami, uproś otrzeźwienie dla pogubionych sumień rzeszy Polaków,

wstawiaj się za Polską - Ojczyzną naszą.  
                                   A.G. (P.O.A.K.)   

